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O d Redakcji K urjera  W arszawskiego.
Z dniem Iszym  K w ietnia, rozpoczynam y kw arta ł 

2gi roko bieżącego.
RacząŁaskawi P reD um erato row ie  zamieszkali na pro- 

w*ncji, dla aniknien ia wszelkiej zw łok i w odbiorze 
pierwszych num erów  Kurjera, w następnym  kw artale, 
poczynić wczesne na właściwych Urzędach i Stacjach 
Pocztowych zapisy.

Cena p ren u m era ty  K urjera , pozostaje  ta  S8ma, ja k a  
była od początku  założen ia  tego p ism a :

^W a rsza w ie ,  rocznie, rs. 4 kop: 80  (czyli złp. 32); 
Półrocznie, rs. 2  kop: 40  (czyli złp. 16); kw artalnie, rs.
* kop: 20  (czyli złp. 8). Z roznoszeniem do domów, po 
^ kop; (czyli gr: 10) więcej na miesiąc.

Prenum erow ać można w Redakcji K urjera  i w K an­
torach tegoż pism a.

W  Królestwie zaś i w Cesarstwie, prenum erata wy­
kosi: rocznie, rs . 6 k. 60  (czyli złp: 44); półrocznie, rs .
3 kop: 30  (czyli złp. 22); kw artalnie, rs. 1 kop: 65  (czy- 
'< złp: 11).

Prenum eratorow ie życzący odbierać Kurjera  w od ­
dzielnych kopertach, pod swoim adresem , tak w K ró­
lestwie jako i  Cesarstw ie, dopłacą na koperty rs. 1, na 
kwartał, i wówczas z żądaniem  swojem zechcą się zgło- 
**« listownie do Redakcji Kurjera W arszaw skiego, albo 
też do Pocztowej Expedyoji Gazet w W artzaw ie, prze- 
8yłając na prenum eratę : roczną, rs. 10 k. 60; półro- 

rs. 5 k. 30; kw artalną, rs. 2  k. 65.
Przytem Redakcja  nadm ienia, iż niektórzy z P renu ­

meratorów zamieszkałych tak w K rólestw ie jako i w Ce- 
sarstwie, nadsyłają należoość za Kurjera  pod adresem 
Redakcji K urjera  lub Pocztowej E xpedyeji Gazet, 
**ez dopłaty na koperty; a że z tego powodu przez odw ro­
tne korrespoudencje, byw ają narażeni na niejaką zwłokę 
^  odbiorze pisma; przeto Redakcja  zawiadamia, że bez 
^opłaty na koperty, można prenum erow ać tylko na n a j­
bliższych (zamieszkania P renum eratora), Urzędach lub 
Stacjach Pocztowych.

NAJJAŚNIEJSZY PAN, w  skutku przedstawienia ś. 
P- Xięcia W arszawskiego Namiestnika Królestwa, wy- 
O gradzając poświęcenie się Patrona przy Trybunale 
Cywiluym w Siedlcach  Jana Chomiczewikiego, w nie­
sieniu z narażeniem życia pomocy chorym  w czasie gra­
sującej w pomieoiooem mieście w roku  1852 cholery, 
N ajmiłościwiej ozdobić go raczył O rderem  Śgo Stani­
sława klassy lllciej.

R eskrypt  Cesarski,
W ydany na im ię pełniącego obowiązki G uberna­

tora W ojennego miasta Rewia i Dowodzącego woj­
skami w E stlandji rozlokow anem i, Jenerał-A djutanta 
Grabbe.

Pawle synn Krzysztofa! W iekopomny Ojciec MÓJ, 
powierzywszy wam dowództwo nad wojskami przezna- 
czonemi do obrony Estlandji i oddawszy tę prow incję 
pod wasze zwierzchnictwo, m iał zupełną nadzieję, iż

dacie w tym nowym zawodzie dowody waszego doświad­
czenia i dobrych rozporządzeń.

Przejrzawszy obecoie przedstawiono Mi przez was 
sprawozdanie o czynnościach waszych w 1855 roku , 
przekonałem  się ze szczególnem zadowoleniem, iż 
uspraw iedliw iliście położone w was zaufanie. Obok 
opiekowania się dobrym  bytem dowodzonych przez 
was wojsk i przestrzegania jak największej oszczędno­
ści w wydatkach, przedsięwzięliście jednocześuie środ­
ki zabezpieczające powierzony wam kraj od zam achów  
nieprzyjacielskich. Za tak pożyteczne trudy wasze, 
bardzo Mi jest przyjem nie wyrazić wam szczerą M4  
wdzięczność i zupełną życzliwość.

Poeostaję na zawsze ko wam przychylny.
Na oryginale w łasną J ego  Cesa rsk iej 

M ości ręk ą  nap isano :
» ALEX A N D ER.”

St. Petersburg, 25go Stycznia 1856 r.

Rada A dm inistracyjna Królestwa, zatwierdziła zapi­
sy : dla Instytutu M oralnie Zaniedbanych dzieci rs . 
1,800; do podziału między Szpitale W arszawskie  rs . 
2,250, razem rs. 4,050; przez F ranciszka Wojciechow­
skiego  uczynione.

JW . Radca Tajny E liatzew icz, D yrektor Kanc: JO . 
Xcia Namiestnika, pow rócił z lwangorodu.

JW . Lubow Bezak, M ałżonka Jenerała-A djot: JE G O  
CESA RSK IEJ MOŚCI, wraz zC órkam i: Elżbietą, Na­
dzieją  i Zofją , wyjechała do Petersburga.

Z a k ła d y  Młyna Parowego na Solcu. Oprócz po­
przednio urządzonych składów do sprzedaży chleba sp ie ­
k am i M łyna Parowego, otworzony jest z dniem  dzisiej­
szym nowy, istniejący przy ulicy Wałowej Nr 1 7 7 8 ^ . 
W m iarę powiększenia się produkcji wypieku, nowa 
składy otworzone zostaną, o czem Śzano: Publiczność 
swego czasu zawiadom ioną zostanie.—  D yrektor Zakła­
dów, w zastępstwie, h.K lossow icz.

Zeszyt VI dzieła: Cmentarz Powązkowski pod W ar­
szaw ą, K. W ł: Wójcickiego, wyszedł z pod prasy i obej­
muje życiorysy: F r: Ziemięokiego Mecenasa; Ant: W ej- 
nerta  muzyka; Ba:: Jackowskiego  legjonisty; Teofila 
Janikowskiego  kupca; Lud: Osińskiego literata; Zuzau- 
ny W ilczyńskiej; Jak: Tatarkiew icza  rzeźbiarza; Jana 
K uim y  konfederata. Na tym zeszycie kończy się tom  
pierwszy; dodane więc są obszerne przypisy, uzupeł­
niające wiele życiorysów już podanych. Znajdzie tu czy­
telnik nowe szczegóły do bijografji St: Trembeckiego, 
wraz z nieznanem i listam i: listy A. Malczeskiego,  
w raz z  Odą do wojny; entobijografję Skorochoda Ma­
jew skiego  (z autografu); ciekawe szczegóły z wypraw y 
do St: Domingo, z pam iętników L uxa; spis przed­
miotów i spis alfabetyczny zamyka ten poszyt, do któ­
rego dołączone są n ag ro b k i: Królikowskiego, W ilczyń­
skiej, Janickiego, Wegrzeckiego, oraz dwa portre t}  
D. M agnuszewskiego  i Augusta W ilkońtkiego. Z wyj­
ściem zeszytu XI, prenum erata zam knię tą  zostanie, a ce­
pa dzieła wynosić będzie rs. 15.



a usunięcia wątpliwości, Departament Handlu 
ętrznego Miniaterjnm Fiuaneów Cesarstwa, okól- 

niKiem daty 2 Grudnia 1855 r., dał znać Urzędom Cel­
nym  dla należytego wykonania, że gdy podług Najwy­
ż s i  pod d. 13 Maja 1855 r .  zatwierdzonej tabeH tary, 
oznaczoną została stała tara od wyszczególnionych 
w niej towarów, bez ważenia ich szczegółowo, to w sku­
tku tego w deklaracjach podawanych na te towary, któ­
r e  dostawiane są w opakowaniach, również w niej wy­
szczególnionych, powinna być koniecznie oznaczsua 
waga towaru brutto a nie netto. Przytem włożono na 
Komory obowiązek ustanawiać tylko wagę towarów 
brutto, z której przy obrachowaniu cła, wytrącać ozna­
czone powyższą tabelą procenta, postępując w tym ra­
zie zgodnie z art. 724 zwodu ustaw celnych, w którym 
powiedziano: jeżeli towary obłożone są cłem cdw agi, 
to  ważyć całą partję z tarą  albo szczegółowo (netto), 
stosownie do żądania kupca, albo jak oznaczono w ta­
beli tary. Jeżeli zaś w deklaracjach na towary wymie­
nione w rzeczonej tabeli stałej tary i przywiezione w o- 
pakowaniacb także wyszczególnionych w tej tabeli, bę­
dzie wypisana waga nie brutto lecz netto, to na zasa­
dzie art. 683 tegoż zwodu Komora albo Przykomorek 
Celny, obowiązane są zwrócić takowe deklaracje z nad- 
pisem, że z powodu nieformalności przyjęte być nie 
mogą; a gdyby składający deklarację odpowiedział, że 
z przyczyuy nieotrzymania wiadomości o wadze towa­
ru  brutto, nie może tego oznaczyć w deklaracji, to 
przyjąwszy takową, pobierać od deklaranta jako karę 
po 10 kop: sr: od każdego rubla cła. O powyższetn roz­
porządzeniu Departamentu Handlu Zewnętrznego, Rząd 
G ubero |a lnyW arszaw ski w skutek otrzymanego w tej  
mierze Reskryptu Komissji R. S. W. i D. z dnia 12/t* 
Stycznia r. b., i w następstwie swego zarządzenia z dnia 
25 Sierpnia (6 Września) r. z., w DzieuoikuGubernjal- 
nym Nro 37 zamieszczonego, zawiadamia niuiejszem 
kogo to interesować może.

W arszaw ski Ober-Policmajster. —  Ponieważ obe­
cnie dostrzegać się daje, że przepisy Policyjne co do 
szanowania Świąt wydane, przez niektórych proccde- 
ren tów  od niejakiego czasu nie są w ścisłości zachowa­
ne; z tego powodu odwołując się do dawoiejszych roz­
porządzeń i ogłoszeń, podaje oiniejszem do publicznej 
wiadomości, że stosownie do rozporządzenia b. Komisji 
Rządowej Wyznań Religijnych [Oświecenia Publiczne­
go zdnia 12 Sierpoia 1 8 2 0 roku  i później wydanych u- 
rządzeń, handle sukienne, bławatoe, galanteryjne, żela­
zne i z tym podobuemi towarami, w Niedzielę i inne 
dni świąteczne przez cały dzień zamknięte być powin­
ny; zaś sklepy korzenne i zinuem i artykułami do nie­
zbędnego użytku codziennego potrzebnemi, w rzeczo­
ne dnie o godzinie 9ej z rana zamykane być mają i nie 
pierwej,  jak o 4tej po południu otwierane być mogą. 
Dopilnowanie czego Władzom miejscowym policyjnym 
jak najsurowiej zalecono, z t tm  zastrzeżeniem, ażeby 
niestosujących się, do kary przedstawiały.—  Jenerał-  
Major, Gorlow.

P. Wincenty Smokowski, Lekarz, zamieszkały w na- 
szem mieście, jak niemniej Artysta-amator, opuścił 
w r .  z. W arszawę, udając się w Gub: W ileńską  na sta­
łe  zamieszkanie. Znakomity Rysownik i Malarz, wła­
dał także piórem, i jako wskrzesiciel drzeworytów u
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nas, zasłużył na zaszczytue wspomnienie i 
Drzeworyty jego znajdują się przy dziełach: Bibljo 
ka starożytna P isarzy Polskich; O b r a z y  starodawn i 
Starożytna Polska, Balińskiego  i Lipińskiego; 
zapom inajki, Korwela; Snopek Nadwiślański; " 1 . ” 
rauda; N iewiasty Polskie; Ramoty i  Ramotki; ‘ 
darzyk  Polityczny, Radziszew skiego, na rok l o ‘* ’ , 
Album W arszawskie, i t. d. P isał uiekiedy do p>® 
czasowych tutejszych, a życie malarza Alexandra 
tomskiego, w Niezapominajkach  na rok 184 ' * * 
mieścił. . „  .

Xięgarnia K. Bernstejna  przy ulicy Miodowe) Ł” _ 
483, odebrała nowe dzie ło : Jakóba Arago, pod ty 
ł e m : Od bieguna do bieguna i dwa Oceany; P,r 
żył M. B. Szyszko. Poszyt Iszy, z prenumeratą o* 
do 7go, T8. 3 kop: 60.

W miejscu rauru dotąd istoiejącego, pomiędzy P°s 
sjami Pani Thiel a P. Jakóba Simmler, t. j. między *>“ ' 
merami domów 1347a i 1346o przy ulicy MazoM 
ckiej, stanąć ma kamienica, o czem nas p res to n y ^* ^  
przed paru dniami założone sztandary. Kamienic'* i > 
przyczyni się do ozdoby tej ulicy, na której w krotk' ^ 
czasie przybyło kilka domów, a najgłówniejszym * DlC 
jest piękny gmacb Władz Towa: Kredyt: Z iem sk ie  ’ 
właśnie wykończający się. .

Jeżeli fotografja robi za granicą postępy, to be* *4 
pienia i u nas nie pozostaje w dali, a liczne z a k ł a d y ^  
tograticzne współzawodnicząc z sobą pod w2;s M e® 0. 
skonałości wyrobów, są tego najoczywistszym do 
dem. Z p o m i ę d z y  wi e l u innych, chcieliśmy tu 
rrmieć zakład P. Józefa G iwśrtowskiego  na Nowy 
Śmiecie, w domu J w .  Hr: Zamoyskiego, który od p'« * 
wszej chwili swego założenia, nie przestaje się cor 
bardziej rozwijać, wydoskonalając tę sztukę z pr *w 18 
wem w niej zamiłowaniem. Liczne jego roboty r ° zc ‘ 
dzące się po W arszawie  i kraju, z każdym dniem po* 
mcażają się i zkażdym dniem przekonywają o icb  «J7* 
doskonalaniu, które w obecnym stanie fotografji, 
żyły do tego, aby się obeszły bez żaduych retuszów 
już jak się okazuje celu swego dopięły. ,

Luty r. b. był niepogodoy, zmienny, w deszcz i so |eę 
obfity, o I  stopień R. cieplejszy niż zwykle. Pierwsze p ' t , 
doi i droga połowa miesiąca, były raroźnf; dziesięć do 
od d. 6 do 16 łagodne i ciepłe jakby w porze wioseno*!’ 
średnia temperatura całego miesiąca jest —  1,65 s*0?’ ; 
R. niżej zere; w stanie normalnym taż temperatura 
nosi— 2,66 stop. R; uajwiększe ciepło w cieniu docho 
dziło + 8,9 stóp R. d. 10 po południu; na Słońcu teg° 
d n i a + l l j l  stop. R; największe z im n o —  11.9 Stop- 
d. 18 z rana. Średnia wysokość barometru miesiSc*n . /  
jest 27 cali 8,55 lin: par: o 0 ,16  lin: par: więk*8® n' 
zwykle. Zmiany barometru były znaczne, “ sJ®1?, j  
zmiana dzienna dochodząca 7,28 lin: par: przyp®"** j  
23  na 24. Pod względem staoo Niebs, miesiąc ten M 
niepogodoy. Doi pogodnych było 3; na pół p°80<̂ c..  
4; pochmurnych 22; dni deszczu 9; śniegu l l ;  g r*“a ’ 
mgły 5; wichrów 1; wiatr panujący zachodni, częste j 
ły także północno-zachodnie. Dzień 13 odznacza* 
szczególoeroi zmianami; z raoa  powietrze było a,rj )Z. ’ 
od połuduia ciepłe, wieczorem znowu mroźne; soi g* 
deszcz, wicher, przez cały dzień się ponawiały- j  
26 śnieg zaraz topniejący od godz: I I  rano do go®1.



Wieczór ciągle prószył. Wilgotność powietrza średnia 
^ 'eiięczna jest 92,3 na 100 prawie takaż sama jak 
* 8!anie normalnym. Ilość wody spadłej z deszezn 
1. °'*ga wynosi co do wysokości 19.19 lin: par: o 5.41 
l0: par: więcej niż zwykle. Elektryczność atmosfe- 

^łczna d. 4 i 5  przy znacznym mrozie była silna. Dnia 
wieczorem świeciła zorza  zodyakalna  w kolorze 

bla<te-różowym.
Xięgarnia L. Drwalewskiego, przy ulicy Krakow:- 
z«dm:, w pałacu JW . Stani: Hr: Potockiego N° 415, 

Ppebrała następujące nowości: Przyroda i P rzem ysł, 
Igodnik poświęcony przystępnemu wykładowi wszy- 

®teich gałęzi nauk przyrodzooycb, l t .  d.. Nr 7 i 8; pre- 
no®erata na cały rok ra. 6, półrocznie rs .  3. Jak stę 
u ł,°* lenią, obrazek spółczesny przez L. S z:; 1 tom,
**• 2. Starożytności W ar tzaw y, serja 2ge; tom IVty 
* Prenumeratą na tomy Vty i Yity, rs. 8 . Zw ierciadło  
.*uiodeuszo, czyli Galerja Itlustrow ana dziw actw  i 
*m1e»zności ludzkich; poszyt lszy  z p renum eratą na 

rs.  2  kop: 40.
Wspomnieliśmy już o oowo-założonym magazynie 

teód, przy ulicy Leizno, naprzeciw Rym arskiej, pod 
firmą C. Bocquin. Otóż niektóre z Dam, oa ostatnim 
koncercie w R e su n ie  Kupieckiej, zwróciły uwagę na 
Pochodzące z tego magazynu ubrania na głowę, tak ze 
*zględo na gust Jako i elegancję tychże. Elegancja ta 
da się łatwo wytłómaczyć, albowiem Właścicielka ma­
gazynu, bawiąc przez długi czas w P aryżu, nabrała 
tego smaku i wykwiotności,  jakiemi odznaczają się 
wszystkie tego rodzaju wyroby Paryzkie. Powtarzając 
przeto owe zdanie, sądzimy że wyświadczymy przysłu­
gę pięknym Czytelniczkom naszym, wskazując to źró­
dło wykwiotności,  oparte głównie na guście, tym nie­
zbędnym warunku przy wszelkich tualetach damskich. 
Dodać jeszcze winniśmy, że oprócz zamówień, można 
tein nawet dostać różnych gotowych do ubrania dam­
skiego przedmiotów, wykończonych z jak największą 
dokładnością i starannością.

Nakładem litografji J. Muller, przy ulicy Senator- 
•kiej N° 467, wprost X X . Reformatów, wyszedł Spiew 
Głos Dziewicy, z towarzyszeniem fortepjanu, ofiarowa­
ny Pannie Wandzie M izczonowskiej, przez K. Syrewt- 
eza. Jest do nabycia we wszystkich składach muzy­
cznych w W arszawie  i w wspomniooej litografji; na 
Prowincji zaś: u A rtza  w Lublinie i Hrubieszowie, i u 
Orgelbranda w Wilnie. Cena kop: 221/*- 

Złożono w Redakcji Kur je ra :  od W. O. r s . 1; od 
M. L. rs. 1; od Li. R. kop: 30, i od A. W. kop: 25, na 
Światło przed statuą M A TEI BOZKIEJ przed Kościo- 

XX. Reformatów .—  Od A. W . kop: 25, na światło 
Przed statuą M ATEI BOZEIEJ, przed Rościołem XX. 
Kapucynów . —  O d W .M . kop: 30 AhW esołowsktego  
*s Wolskiemi rogatkami.— Z sprzeczki z gry bilardo­
wej wynikłej, w zakładzie u P. G. przy ulicy Elekto- 
rolnej, Pan S. złożył w tejże Redakcji kop: 50, dla ka- 
leki Józefy Sroczyńskiej.—  Od T. J. rs. 1 dla Instytotu 
Głuchoniemych i  Ociemniałych, i rs.  1 dla Szpitala 
D z i e c i ą t k a  JEZUS. —  Z Tomska rs. 3, z podpisem 
Żołnierz A. R ....y ,  z przeznaczeniem ich dla podupa­
dłego scewca z Dunaju , na 4tem piętrze, którego ja 
donieśliśmy BÓG obdarzył trojaczkam i, a które podo­
b a ła  się już OPATRZNOŚCI zabrać.—  Mala Klarcta

dziękując BOGU, że jej i Ojca przywrócił zdrowi*, 
złożyła w tejże Redakcji rs. 1 dla £ói: Kak
aby ta westchnęła za to do BOGA.-— Od h .  P. kop: 3 0  
dla wdowy Sulińskiej.—  Od M. C. kop: 15 dla Dom u 
Przvtnłku Śgo WINCENTEGO h Paulo.—  Dla biednych 
dziatek i staroszek, utrzymywanych na Nowem-Miesete 
od miesiąca Listopada, a poleconych opiece 8go P e l ix a  
Patrona dziatek i chorych, złożono w Redacji Kurjera  
rs. 1, z prośbą o doręczenie takowego J W.
Petrow, jako głównie opiekującej się niemi.—  Od IŁ.
kop: 30 dla abogich p o d  o p i e k ą  Warsz: T a  w: Dobro­
czynności zostających.—  Bezimiennie re. 1 dla Domt- 
celi P.—  Od J. E. kop: 30 dla lostytutu mor: zan: dzieci. 
 ho p :  50  na dokończenie budowy Kościoła w Moko­
towie, na intencję wiecznego odpoczynku dusz Rodzi­
ców Ignacego  i Anny-Barbary.

W Radom iu  i Jego rozległej okoliey znalazł pra­
wdziwy szacunek i wierną przyjaźń nasz ziomek ś. p.  
Juljao Schultz, Doktor Medycyny z Uniwersytetu Dor- 
packiego, Lekarz Ordynujący w Szpitalu Sgo R a z i m i k -  

b z a  w Radomiu; zmarły dnia 21go m. i r. b., po trzy­
dniowej słabości w wieku lat 35. T łum ny orszak po­
grzebowy, który wdzięczność, uszanowanie i smutek 
prowadziły za trumną, były wymownym dowodem, ż« 
zmarły w krótkim przeciągu swojego żywota odpowie­
dział godnie swojemn powołaniu, którego celem jest 
poznać człowieka, jego matkę przyrodę i świat cały je ­
go ojczyznę; X. Jan Kloczkowtki, Kanonik K aliski, 
Proboszcz z miasta Jedlińska, w mowie pełnej prosto­
ty i razem wzniosłej, z kazalnicy w czasie wystawnego 
Nsbożeństwa, rzetelny skreślił obraz Lekarza^ i z nim 
porównał ś. p. Juljana Sohultza, jego zasłngi dla spo­
łeczeństwa. tę wdzięczność liczuie zebranych na Modli­
twę i tę ufność, z jaką bez roztrząsania przyjmowali 
jego światłą radę równie wielcy Dygnitarze, jako też 
ubodzy żebracy; jak każdy bez różnicy z domu jego wy­
chodził z pociechą i nadzieją. Wielbiciele cnót zm ar­
łego, ciało jego oa barkach swoich ponieśli do miej­
sca wiecznego spoczynku, gdzie w pośród grobów dzia­
dów, pradziadów i naddziadów, X. Alexaoder Mala- 
nowicz, Kanonik Kaliski, Proboszcz miasta S ka ry ­
szewa, mówił z czułością przyjaciela, rozrzewnił obe­
cnych, wypowiedział dobroczynność i jego miłosierne 
uczynki, z których wiele jest tajemnicą osłonionych. 
Miejscowy Proboszcz X. Jan Grzybowski, i  licrnem Du­
chowieństwem Świeckiem i Zakonnem, powodowanem 
współczuciem, uczcił świetnym pogrzebem, który dla 
zmarłego był tryumfem jego usług chętnie oiesionych 
dla społeczeństwa. W grobie złożono i ciało Jadwigi 
Schultz, która Ojca tylko dobą przeżyła. Był to jedyny 
owoc dwuletniego pożycia z Heleną Patek, która w kwie­
cie wieku po stracie Męża i Córki zostaje pogrążona 
w nieutulonym żalu, który ci tylko ocenić umieją, co do­
znali podobnego nieszczęścia.— M. B.

Jutro, jako w rocznicę śmierci ś. p. Juljana Łady, 
odbędzie się żałobue Nabożeństwo, za spokój duszy j e* 
go, w Kościele ^ D o m in ik a n ó w ,  o godz :8e j  s/ane; 
oa które, pozostała Żona, Krewnych, Przyjaciół i * Da'  
jomych zaprasza. . . . . t .

Ś. p. Klementyna Glińską, Panna, pojdługteJ • * 
kiej chorobie, opatrzona ŚŚ. S A E R aM E N IA  
gdsj przeniosła się do wieczności; pozostalio



nym  żalu Rodzice i Familja, zapraszają Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych na wyprowadzanie zwłok jej 
jutro, o godz: 4ej po południa, z Kaplicy Kościoła XX. 
Reformatów  na smętarz Powązkowski; a w d. 13 b. m.
0  godz: lOej, na żałobne Nabożeństwo w tymże Kościele 
odbyć się mające.

Ś. p. Igoacy Z alew tk i, b. Wojskowy Polski,  prze­
żywszy lat 46 ,  wczoraj przeniósł się do wieczności. 
W  sm ntka pogrążona Matka i Familja, zaprasza Przy­
jació ł i Znajomych, na exportację zwłok, jutro o godz: 
4ej po południa, z Kościoła XX. Reformatów  Da smę­
ta rz  P ow ązkow tki odbyć się mającą.

Do wzmianki ś. p. Kajetana Koźmiana, możemy do­
dać dziś datę jego śmierci i wiek. Szanowny ten starzec 
żył lat 88, um arł zaś dnia 7 b. m.
_ W zeszłym tygodniu z liczby osób 37, za kradzieże

1 inne przestępstwa osadzonych w areszcie policyjnym, 
zakwalifikowano do Domu Badań U ,  wypuszczono ua 
wolność z oddaniem pod dozór policyjny 14, wypu­
szczono na wolność bez dozoru 12; — za włóczęgostwo, 
żebractwo i t. p., wytraosportowano do miejsca uro­
dzenia osób 54, umieszczono w Domu Przytułku i. P ra ­
cy osób 44.

W Czarnolesie (pod Kozienicami), w tych dniach, 
złapał się w zastawione żelazka Da lita , ogromny ja ­
strząb, i o mało nie wykłuł oczów chłopakowi, który 
go przyszedł zabreć. Tymczasem ptak porwał się w lot 
z żelazami, które ważą do kilku fontów, a nismogąc 
tych unieść wyżej nad parę sążoi, z bólu i ciężaru, rzu­
cił  się Da głowę blizko stojącemu mężczyźnie, który 
szczęściem nie stracił przy tom ności i obrócićs ię  potrafił. 
P ta k a  zabito i w ypchano.

Wczorajszy dzień C zterdziestu Męczenników , nie złą 
zupełnie przyuiósł nam wróżbę pod względem pogody, 
a ju tro  zapewne sprawdzi się i owo zoane nam przy­
s łow ie :

„ N a  Sgo G r z e g o r z a ,
P ó jd ą  rzek i do m o rza . '1 

Wprawdzie przed kilku dniami W isła, jak donieśli­
śmy, stanęła w skutku kilkudniowych mrozów, lecz te­
ras ani wątpić, że lody te puszczą wkrótce. Skutkiem 
odwilży wzniesie się zapewne i woda, a tyle pożądauy 
przed Świętami most, może ukończony zostanie. Brak 
m u  bowiem tylko środkowych jeszcze tafli, gdyż ły- 
iw y  skutkiem zbytecznego obniżenia wody i piasku nie 
mogły być saciągoiętc.

Kurs wczorajszy: za pól-imperjaly dają r s . 5  kop: 
32 I/a, za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs 
8 4  kop: 88, wartość kuponu rs. 1 kop: 777/o; listy 
zastaw ne  l llgo Okresn oprócz kuponu, żądają rs.  14 
fc. 99, dają rs.  14 kop: 96, wartość kuponu kop: 13- za 
Rossyjską posyczkę z r. 1854, oprócz kuponu, żądają 
r s .9 8  kop: 96; z r. 1855, żądają rs. 99 kop: 48, wartość 
kuponu rs. 2 kop: 4z/6

W dniu 8 z. m., Andrzej Gajek, mieszkaoiec m. San- 
dom ierza, chorujący ua gorączkę tyfeidalną, wybiegł 
w  malignie do stodoły, i tam kosą od rżnięcia sieczki 
życie sobie odebrał.

W dniu 19 z. m., we wsi Rotccha, Powiecie KoniA-  

sk im ,  dostrzeżono zwłoki mężczyzny lat około 27 liczą- 
«ego, i  nazwiska i pochodzenia niewiadomego, który jak 
z  śledztwa Sądowc-Iekarskiego okazało się, przez

derstwo życia pozbawionym został. Sprawcy z b r o d o t  
przez właściwy sąd ściśle są poszukiwani.

W d. 18 z. m., w gm: Smiłowice  Pcie Włocławskim, 
6-letuiacórka parobka,pozostawiona w domu bezdozorO, 
przez zapalenie się na niej odzieży od węgli ro z ż a r z o ­
nych ua kominie, tak szkodliwie poparzoną została, 
w kilka godzin pomimo ratunku, życie zakończył®"" 
Tymże sposobem życie utracił 2-letni syn włościanina, 
w gm: Biskupice  Pcis Konińskim .

Z niemałą przyjemnością powitaliśmy pierwszy 
przedstawianą wczoraj w Teatrze Rozmaitości, orygj' 
ualoą Krotochwilę, p. u. U licznik W arszawski. Oryg'" 
naine otwory dramatyczne w obecnym czasie tak zą rli 
kie, że każdy podobny pojaw zgromedza licznych z®0,' 
lenników literatury krajowej. U licznik Warszawt*1’ 
jako i każda Krotochwilę, nieulega krytyce, 8 
w niej wypada tylko dążności, inaczej mówiąc tendsn 
cji, a w mowie będąca drobnostka, zaleca się cele® 
moralnym i uczciwym. O budow ie  scenicznej n ic ® 8'  
mówimy, ale to serdecznie dziękujemy Autorowi, 28 
wmieszezenie śpiewek czysto ludowych, które tak dobrze 
charakteryzują klassę jaką z niemałem talentem Prie<1‘ 
stawił w swojem dziełka. Artyści nasi w ogóle zca- 
ł ą  sumiennością oddali swoje role; Pan P anczykow  
wybornie przedstawił Majstra szewckiego Rabka} Ar- 
tysta ten, wszystkie charaktery ludowe z prawdzi*6® 
zamiłowaniem studjuje. Pan Chomiński rolę RztWjj' 
czka, oddał doskonale; w grze jego przebijały się i 
dowcip, i ta przytomność, połączone z p rzeb ieg łośc i  
jakieroi się zalecają nasi ulicznicy. Pani MazUtOWSkU 
n ic  niezostawia do życzenia, a Panuy  P ig a r s k a  i O wtiń" 
t k a ,  dobrze wywiązały się ze swoich roi. Słow em  Kro- 
tochwila podobała się powszechnie. Autorem jest Pan 
Ant: W ieniarski, znany już z niejednego utworu w na­
szej literaturze. Po akończeniu, przywołani zostali 
Wszyscy, i oddzielnie Pani M azurowska, Panna Fi" 
g a n k a  i Pan Chomiński 3-kroć. Po Kom: Tymoteusz, 
i  Jo fet, Panie : Kurcjusz iZ iem ińska . PP.Królikowski 
\R ych ter  po 3-kroć, oraz Chomanowtki i Swieszewski-

A m e r t k a . —  New- York-Herald donosi, iż D om in ika­
nie  w trzech potyczkach stoczonych z Haityjczykami, 
ubili im d> 1,100 ludzi, a 56  wsięli do niewoli. T e n ż e  
sam dziennik ogłasza protestacją Koosulów A n g lj i  i 
Pranoji, przeciw wtargnięciu wojsk Haityjskich  ns 
territorium St. Domingo. (Ind: Belge).

SI. Thomas, 15 go Lutego . —-  Wczoraj nadeszły*® 
wiadomośoi z St. Domingo. że Sculouque znowu pobi­
ty został. Zebrał on do 12,000 l u d z i  na północy, i 24gO 
S t y c z n i a  wyruszywszy z Juana Mendez, zamierzał atta- 
kowsć Dominikanów, lecz c i  uprzedziwszy jeRO zamia­
ry, sami napadli nań przy Savanalarga o 71/* rano. 
Walka trwała do 5tej po południu, a  H aityjczycy  po­
n i e ś l i  ogromną klęskę, straciwszy blizko 2 ,000 pole­
głych, 2 działa, 3 sztandary, 138 koni, bagaże i 77 jeń­
ców. Soulouque po porażce cofnął się znowu do Juana 
Mendez. (St: Anz:).

A m g l j a .  Londyn, 6go Marca.—  W Izbie Niższej za­
twierdzono wczoraj 221 głosami przeciw 178, powtór­
ne odczytanie bilu Sir W. Claya, względem zniesienia 
podatków parafjeluycb, pobieranych w celu utrzymy­
wania Anglikańskich Kościołów perafjaloych.—
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to»a przyjmowała wczoraj Xięcia i Xiężoę Aumale, 
Xcia Cambridge. —  Wczoraj obchodzono w Lon- 

®°n-Tavern jedenastą rocznicę założenia Szpitala Nie- 
Reckiego. Z sprawozdania pokazał się smutny stan fi- 
“sosów te] instytucji, bliskiej bankructwa. Obecni zło- 
2jli bezzwłocznie 2 ,300 funt: sz t : .—  Dzienniki tutej- 
>l# zajmują się opisem pożaru teatru Cocentgarden,
* którego rzeczywiście oic uratować nie zdołano. Strata 
jest tym większa, że po pożarze, który zniszczył budo- 
ł .'S pomienioną w 1808 r., towarzystwa ubezpieczeń 
6to chciały przyjąć assekuracji Dowego teatru. Oprócz 
JLNonarjoszów, największą stratę ponosi Dyrektor 
teatru P. Gye. Dekoracje, garderobę, bibljotekę, par- 
'tory, a między teroi autografy partitur Oberona i Na- 

^ lu  Miłosnego, cztery oryginalne obrazy Hogarta: 
°rV Roku, pożar pocbłooął. Jakie były zasoby tego 

‘aatra, wuieść można ztąd, że wystawienie na scenę:
7H onotów, Proroka, Lukrecji Borgja  i La Donna del 

kosztowało 25.000 funt: szt:. —  Times donosi, 
konferencje nie przeciągną się dłużej jak do 31 Mar- 

c®- Wszystko zatem w dni 10 lub 12 ukończone być 
*®»ł. (Neue Pr: Ztg).

A z j a . —  Z In d ji  donoszą, że od miesiąca przeszło, 
toczy się dość żywy i energiczny spór, a raczej walka,
% Ava, stolicy Birmanów, pomiędzy Ambassadorem 
Anglo-lndyjtkim  i JeDerałem Orgoni. Pierwszy nie­
chętnie patrzy na Ambassadę, jaką Cesarz Birmanów, 
Władca nader światły, chce wysłać do Francji. Drugi, 
który wywołał to poselstwo, stara się utrzymać swego 
Monarchę przy postanowieniu publicznie już ogłoezo- 
°<oq. Jenerał Orgoni, dziś dowódca arroji Birmań- 

i po Cessrzn oraz Następcy Tronu, najpierwszy 
^Ruitarz tego Państwa Azjatyckiego, jest dawnym Ofi- 

gwardji. Po wypadkach 1830 r. opuścił on Fran- 
TH , mieszkał czas długi w Indjach Angielskich, i po 
Rozmaitych wypadkach doszedł do obecnego stanowi­
ł o ,  którego używa dla rozszerzenia wpływa swej oj- 
c*yzuy, jej obyczajów i cywilizacji. Koropauja Wscho- 

io-Indyjtka  znajdowała w nim zawsze niebezpie­
cznego przeciwnika. (lodep: Bulge).

F r a n c j a . P aryż, 6go Marca, — Trudno dzis cóś 
Zwiedzieć o obradach konferencji, to tylko pewna, że 
^zyapieszone będą tak, aby ukończyły się 20 b. m., i 
*by ratyfikacje układów przed 31 b .m . , to je s t  końcem 
Uwieszenia broni, nastąpiły.— Hr: Orlow był wczoraj 
“a wieczorze u Xiężnej M atyldy, i rozmawiał dość dłu- 
Bo z Hra: W alewtkim . —  Ciało Prawodawsze ukonsty- 
toowało dziś swe biura, wybrawszy Prezesów i Sekreta­
r z y ^  Opowiadają, iż Lord Cowley, wchodząc na zaba­
wę daną na uczczenie pamięci W aschingtona, przez 
r°ztargoienie podał zamiast biletu, depeszę urzędową, 
^ p ó łg o d z in y  dopiero spostrzegł swą omyłkę, a depe- 

ledwo odszukać zdołano w stosie biletów. (Indep: 
ł |ge).
P aryż , 6 Marca. —  Nic pewnego o biegu konferen­

cji donieść nie można, chyba to, że do końca ubiegłego 
' igodoia nic stanowczego nie uchwalono. —  W Tuile- 
r3ach czynią wszelkie przygotowania do rozwiązania 
Cesarzowej, a nawet i do Chrztu bezzwłocznego, jeśliby 
togo potrzeba zachodziła. P a p i e ż  przyjął podobno rze- 
Czywiście ty tu ł  Ojca Chrzestnego, ale każe się zastąpić 
krzet Legatue a latere ,i w y b i tn e  do tego jednego z Kar-

dyuałów. Matką Chrzestną ma być wdowa po Karolu 
XIV Janie, Królu Szwedzkim . Podobno Xiążę Napo­
leon pojedzie sam do Szwecji, dla ułożenia tej sprawy. 
—  Wcioraj Xiążę Hieronim  dawał obiad. Miał ou na 
sobie wstęgę Orderu Śtej Anny, udzielonego tr.o w roku  
1807 przez Błogosławionej pamięci C e s a r z a  A l e x a n ­
d r a  Igo po Tylżyckim  pokoju. Pomiędzy obecnymi, 
uważano H r:  Orłów, Barona Brunnow, i wiele zsiako- 
mitych osób.—  Senat liczy obecnie 161 Członków, a 
Cisło Prawodawcze 262. (N. P r:  Zeit:).

P r u s y . Poznań, 6go Marca. —  Tutejszy Arcy-Bi- 
skup JX . Leon P rzy lu tk i,  został mianowany P ra ła­
tem domowym P a p i e z k i m . (N. Pr: Ztg).

Ze W s c h o d u . - -  Dzienniki W schodnio-Indyjskie 
przedstawiającałą ważność zaburzeń istniejących w Ara- 
bji i na wybrzeżu morza Czerwonego. Zaburzenia wy­
wołane zostały, nie projektami obecnej reformy, o k tó­
rych tam jeszcze nie wiedziano, ale zniesieniem, w po­
czątku wojny wschodniej, niewolnictwa. Wszystkie 
miasta nadbrzeżne Arabji, którym handel niewolnika­
mi znaczny zysk przynosi, są w powstaniu, a życic K om  
sulów A nglji i Francji było przytem zagrożone. _ Jeśli 
wojoa dłużej potrwa, a sprzymierzeni interweujować 
w tameczne sprawy nie będą, Turcja  bardzo łatwo ca­
łą  Arabje utracić może. — W Konstantynopolu, pod­
czas ogłaszania hatiszeryfu, ciekawy zdarzył się wypa­
dek. Modlitwa, jaką miano odprawić przy uroczysto­
ści pomienionej, nie była odmawianą przez Szeik-uli- 
slama, ale przez prostego ulema, Araba, który w swym 
języku od większej części zgromadzonych nierozumia- 
nym, wzywał przekleństw nieba na niewiernych, za­
miast odmawiać Modlitwę przepisaną. Ministrowie Tu­
reccy tap różoo  chcieli ukryć przed Posłami zagrani­
cznymi ten wypadek, dowodzący ile przeszkód reforma 
spotka w Turcji, i jakiej ciągłej pomocy sprzymierzo­
nych wymaga jej wprowadzenie. — łiustem  Basza. 
Gubernator Adrjanopoteki, ma być wygnany na Jat 2 
do Castamboli, w A zji Mniejszej, za uadużycia Jiskich 
się w urzędowaniu dopuścił. (lad: Belge).

Pod wpływem wieści bliski przepowiadający pokój, 
targi Angielskie  w najzupełniejsze zapadły odrętwienie, 
i wszelkie traozakcje tak były trudne, że spekuiaocii 
pomimo zniżenia cen od 3 do 4 szyi: na kwarterze. 
w żadae interesa wchodzić nie chcieli, w oczekiwaniu 
dalszego rozwoju wypadków. —  Targi prowiocjonshie 
Szkockie  i Irlandzkie  trzymały się słabo, jednak bez 
takiego jak Londyńskie zniżenia. —  We Francji ceay 
również uchyliły się nieco, a za popędem głównych i 
kODsnmcyjoych placów w Hollondji, Belgji i H am ­
burgu, zupełne panowało odrętwienie, i ani kupu ją­
cych, ani sprzedających nie b y ło .— Na naszej giełdzie 
również wszystko było w zawieszeniu, a tylko małe 
partyjki pszenicy i żyta po zniżonych ceuach na potrze­
by koosumcji dawały się umieszczać. Gdy jednak wczo­
raj z Berlina  żyto o 5 tal: wyżej na łaszcie notowano, 
więo i u nas Właściciele ziarna w tym stosunku podnie­
śli żądania. — Notowania naste były tak nieregularne 
i tak przypadkowe, że ceny normalne ustanowić się nie 
dadtą.—  W isła  powyżej Czczewa wolna od lodów, 
poniżej stoi dotąd.—  Gdańsk, 6go Marca 1856 roku.— 
Alexander M akowski et Compj.
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Rozmaitości.—  D. 12go Styc*:, dały się nczuć w L iz ­
bonie dwa silne wstrząśuienia ziemi. Najmocoiejsza 
trzęsienie ziemi było ua targowicy handlowej, która 
także w rokn 17 55  najbardziej w trzęsieuio ucierpiała. 
—  Mówią wiele o olbrzymich drzewach w K a lifo rn ji. 
W S z w e c ji  są także olbrzymie drzewa. Największe 
dęby w Sohonen  są około  Klasztoru H errew a d , w tak 
zwanym K l a s z t o r n y m  lesie (K lo s te r tk o g ), z których je ­
den ma najmniej 35  stóp objętości. W K ille r6 d  jest 
dąb, co ma 34  stop obwodu. Również w pobliżu KU- 
gztoru B o tjo , zwajdają się różne takie olbrzymy. W ie­
ku  mają niezawodnie 1st t y t i ą o . —  Niejaki V ol/b rin g , 
który miewał w P a ts a u  odczyty publiczne o sztuce u- 
trzymania się przy zdrowiu i długiem życiu, dawał 22go  
Styci:  praktycioe dowody swojej wytrwałości. W dniu 
tym po południu, kiedy kra szła po D u n aju , V ollbring  
rozebrawszy się jak do kąpieli, rzucił się w rzekę, a o- 
jpłukawszy się, wsiadł na bryłę kry, i puścił się z wodą 
pod mostem, minąwszy całe miasto na tej lodowej łodzi. 
Wielki tłom Indu Drzyglądał się temu popisowi. Wie­
czorem wykładał V ollbrin g  o sposobie uniknienia zazię­
bienia. —  Zdaje się, że w świecie ucywilizowanym  
niktby n itśm iał wziąść do ust ludzkiego mięsa; a ieduak 
Ileż to razy, i w najpierwszych towarzystwa efsracb, 
człowiek b ie rze  na zęb y  człowieka?

PRZYJECHALI do W A R SZ A W Y .
Bezobrazow Radca Stanu z Łom ży nr 634; Bogdański Igo: Oby: 

2  W ielopola nr 556; Celiński KonsŁ: Oby: z Paprotni nr 634; Dan- 
Łowski W ale ry  Oby: « K iełczygłow a nr 634; Garszyuski W alenty  
Oby: 7. Szczawina or 625; Kościel.kl Aug: Kom: Handh * Kijowa nr 
413- P aw tow ski Broni: Oby: z Ł ęczycy  nr 625; Stojowski Kazi: 
Oby’: z Pinczyc nr 584; T ruskolaski Alex: Oby: z Brzozowa.

/W y jech a li:  Błeszyński Fel: Oby do Młodzianowa; Białowiejski 
Lnd: Ob: do Dobrzelina; Ciemoicwski Romn: Ob: do Rzucbowa; Do- 
m aszew ski Boles: Ob: d oT urzyna; Szurupew  Mich: Bnilow:, i T u- 
łubiew  Jeae:-M ajor do Petersburga.

P rzy je c h a li  ko lt ją  ie las.no  : Landau G ustaw  Bankier z Drezna 
n r  755; Moolenaer K rysi: M alarz z Berlina nr 414; v. Rauch Pollxe- 
n a  Żona Kapi: W ojsk P rusk: z W ro c ław ia  nr 1259; Stookhauseu 
G o t l i e b  Urzęd: P ruski, i Schierer Kar: Kup: z W ro c ław ia  n r 414; 
Syraki Szym: K andydat M edy:z K rakow a nr 1574.

W y je c h a li ko le ją  że la zn ą  : Józefowicz M arjau trzym : magazyn 
mód do Lipska; X żę Kudaszew Sergiej Rad: Stanu do Niemiec; 01- 
lendorf Henryk Kup: do Berlina.

DON1ES1E19A.
N a żądanie stron interesow anych i z mocy upoważnienia P ra e -  

sidii T ryb : Cyw: tutejszego, sprzedane zostaną przez publiczną li­
cy tac ję , przed podpisanym Rejeutem, w  domu przy ulicy Z łotej 
pod N r 1317 położonym, d. 1 /13  Marca r .b .  o godz: 3ej po połud:, 
Kuchomości do spadku po niegdy Tekli H asselberg należące, jako 
to :  G arderoba, Bielizna, Pościel, i inne rzeczy, za pieniądze zaraz 
w  monecie płacić się miane.1—  M a sło w sk i, R. Ii. Z.

Przed kilku duiami, zgubione zostały  : B R S Y Ź i  Stej Anny 
kl: 111, M E D A L  za W ęgierską kampanję, i R l f i B A Ł  za 
ra tow anie ginących, na srebrnej sprzączce. Ł ask aw y  Znalazca 
raczy  oddać za nagrodą, do Koszar Mirowskich za Żelazną B ra­
m ą, do W achm istrza 1go Szwadronu.

Potrzebny je s t L O H A Ł  od Sgo Jana r . b ., na parterze  lub na 
Im  p ię trze , składać się m ający z 5 lub 6 Pokoi, S tajn i, W ozow ni, 
i t .  d. K toby w ięc z Panów  właścicieli domów takow y lokal po­
siadał, raczy  dać wiadomość do Składu P. Jana D rew s przy  uli- 
-y  Senatorskiej pod N r 466 , obok Kościoła PP. Kaneniczek.

Nasienie T R A W Y  Tym oteusza (Pbleum  Pratensc), 
do nabycia. W iadomość w  Składzie Papieru J. Rakocy w 9 
P etiskusa N r 473A, ulica W ierzbow a.

Mam honor zawiadom ić Szan: Publiczność, iż F A B B * *  
N łH £ rmoją z Nru 404, przeniosłem pod N r 396 na H rak :-P rze^ j '  
obok Ś g o  Rocha; gdzie jak  poprzednio tak  i te raz , przyjm uję w**1 
kie M aterje, Sukna i t . p ., do farbow ania; Szale i Chustki wsze ^  
do prania i w yw abiauia plam; ja k  niemniej Sukna i K orty 0 ^
katyzow auia; przeto polecam się Szano: Publiczności, aby ^  
sw em i względami zaszczycić, a  z a l e g ł ą  r o b o t ę  odebrać raczy *•
Jakób B ę k  i ń s k  i. . l„

Zegarek damski w  Nracb 30 , 35 i 37 Kor je ra  W arsz:, J 
zgubiooy ogłoszony, w  N rze 50 W arszaw skiej G azety 
Starozakonny Judka Holand, m aślarz, pod N r 217 przyu licf 
zow ej zam ieszkały, jako znaleziony do publieznej wiadomo*'* 
daw szy , za dow olną aagrodą ty lko  jego służącego takae S*, . 
zakonnego, rzeczyw istego Znalazcy tegoż Z egarka, komu M . jj. 
w ręozyŁ  Czyn podobny, praw ość i poczciwość ceehnjący, Pu 
cznie objawiam . —  M. K. . ta

Do Ć akierni w  Ogrodzie Krasińskich, pod firmą 
e iy s tn ją c e j, potrzeba je s t do naaki dwóch W C *N 1* r 0n- 
p row adzenia, k tó rzyby  3 , lub przynajm niej dw ie klassy “JnB_ 
czyli, 
dycji
pomieoiooego Z akładu.

1 F A B R Y K A  P O R T L A N D - C B M E N f 11 |
ł w  Szczecinie.
2 Ma zaszczyt p rzy  nadchodzącej porze, w  k tó re j **? , j » 
j  dow y rozpoczynają, poleeić sw ój w yrób  szano: Publica**®® ' { 
{ Po pierwszem  zaraz  ukazaniu się tego fab ryka tu , p° ‘ , 
i  ny badaniom Królewskiego Inspektora Budow i, Pana Maog®> |
* Professora Szkoły  Rzemieślniczej w Berlinie, okazał się Y Jje. j  
1 tuoku nietylko rów nym  najlepszym angielskim Portland ' ,
1 mentem, a le  j e  n a w e t  pad  w zg lędem  ścis łości  i mocy PrIe  » 
; w y ż s z y t . —  Od ow eg o  czasu  C em en t  w  mowie  bę d ący ,  W*e'  ♦ 
i l o k r o tn i e  do bu d o w i  pub l icznych  i gm achów  p r y w a tn y c h  by ł  !
• użytym , nic w  praktyce do życzenia nie zostaw iając.—  R ząd!
2 P ruski w yrób  nasz należycie dośw iadczył i o jego dobroci! 
« chlubne w  pismach ogłosił św iadectw o. — N a zeszłorocznej! 
|  W ystaw ie  P aryzk ie j, F ab ry k a  w  Szezeciaie, zyskawszy ł 
5 medal z ło ty , ma nadzieję, źe w szystk im  wymaganiom Pubh" |  
j  czuości pod w zględem  jakości lub ilości zadość uczynić i " * ;  
{ ła sk aw e  w zględy żasłużyć sobie potrafi.—  Zlecenia u d z ie la '; 
,  można w prost do F ab ry k i, pod adressem : „Portland-Cement- i 
;  Fabrik in S te ttin .”  t lu re tio t . 12, , tike. *

prow adzenia, z to rzy b y  d , lub przynajm niej dw ie kia**? 
czyli. Rodzice lub Opiekunowie, życzący o d d a ć  d o  ta k o w i*  ^  

dycji, zgłosić się zechcą dla powzięeia bliższej inform*®1 ’

O I I D Y G I  Holsztyńskie, nadessły dzisiej-J 
szą pocztą, do Handlu W in E dw arda  Koelichen,| 
p rzy  rogunticy  Długiej i Przejazd.

D yrek to r G utike

Do Składu H erbaty Chińskiej’ 
w arów  różnych Rossyjskicb, K°rIC 
ni i T runków  Zagranicznych, b r ze 
gorza G ryd in a  3 g o ,  w  m. P®'*”^  
towem  Ł ęczycy  N r 183,. oads*e" 
znaczny tran sp o rt H erbaty 
skiej, w  różnych gatunkach, c- 
z kw iatem , zielonej i czarnej, ® f f .  
a y  rs. 1 kop: 50, do rs. 10, '
paczka opatrzona jes t plombą * ' *,
k ie tą  Składu; oraz Samowarów /  u 
skich; T ac blaszaouych i p*P*®r°_ 
w ych; N oży stołow ych i kucben 
oych; różnych L ichtarzy; S ardyny  
i Korzeni św ieżych; T r u n k ó w  za 
grauicznych; Sera ziclouego I 
carskiego; Buljonu; M a k a ro n u  K°*  ̂
syjskiego; Manoy (kaszy); r “ 
szku zielonego; G itar hiszpański' > 

rożuych Szklanek; Serdeli w  słoikach; K aw joru mało sol°ue®.* 
Łososia Eibiągskiego; Stokfiszu suchego, i moczonego; 
ków  W arszaw skich; O liw y Prow anckiej; Stynek świeżych! w l  ̂
nogów  Elblądzkich, i Rossyjskicb; M usztardy w słoikach 1Pr® 
szku; W yziny mało solonej; Śledzi; Świec w  różnych gati>"kac,,: 
M assy do Posadzek; różnych Naczyń Porcellanowych i f a j a “ '  
so wych; Laku Pllgina, w 6 u  gatunkach, i innych T ow arów . F « ' 
wyższe artykuły sprzedają się po cenach bardzo umiarkowany®1*-

6



Podaję do Publicznej wiadomości, iż JEAHŁAB CUhlER- 
NiCZY, pod nazwą „W ybór Ciast i Fabryka Karmelków i Gzo- 
‘olady", juś przeszło lat 10 exystujący pod Nr 339, przy uli- 
cy Nowe-Miasto, z przyczyny wyjazdu na Prowincję, jest do 
jlPredania, razem lub częściowo, od Wielkiej-Nocy, lub prędzej. 
Rażący sobie nabyć, może się zgłosić pod powyżej wymienio­
wi Numer. . . .  .

* * L A C C  około 3,000 arszynów kwadratowych, w blizko- 
Sci Kościoła Śgo Alexandra, mającego frontu łokci -0, jest do 
’fzedania każdego czału. Bliższa wiadomość i Informacja pod 
^  1655, przy rogu ulicy Wspólnej i placu Trzech Krzyzy, na 
01 piętrze, w oficynie, na prawo.
8>egły F A B V K A N T  C I H I M J .  znający dokładnie rafi- 

"*rję i technicznie wykształcony, życzy sobie przyjąć 
zek Dyrekcji Wielkiej Fabryki Cukru. Mówi po polsku po n 
®»*ku Zgłosi się franco, F . W . W rocław  (Breslau), Mullers 

W garni Albrechtsstrasse N r 28.
D H o Ż O & Y  funtowych czyli suchych, prawdziwych Ber- 

i^skich (Berliner scbellgiibrende doppelte Weinbefe), które z la- 
lw»ścią przeszło miesiąc zachować się dają, jak  zwykle tak  i 
nZ m roku  przed Świętami Wielkiej nocy, do Składu Nasion Dra 
f'Betzhold, przy ulicy Senatorskiej 471, obok Resursy, sw.e- 

transportem nadejdą;— tamże dostać można GCTU w nnego i 
O g o now ego ; MUSZTARDY Francuzkiej, Dusseldorfskiej, An- 
Bielakiej. i Sareptańskiej, w  słoikach i w  pęcherzu; j a t  również 
BROŻDŻY krajowych codziennie świeżych na funty i łu ty , ^  
BBLADY z fabryki P . Wedel. n , ,

Pod Nr 1271 przy ulicy Nowy Świat, wprost Izby Obrachun 
Nej gdzie fabryka Octu, są do sprzedania za nader przystępne ce- 
WJ- Statki browarne, Kadzie, Kinszlochi, Kantuary, Rynny, Pom- 
Py Lasy angiels: z wszystkicmi przyrządami na sposob ulepszony, 
MtVntiagnionyz kamieniami i werkiem, który może byc użyty do 
Sieczkarni, Młockarni, Olearni i t. p., Wodociąg i Arfa,
* dobrym stanie; oraz Powozy, Szafy kupieckie, W arsztaty 
'ki*, Szmuklerskie do robienia płócien, Machiny 11. p. Wiadomość 
® Właściciela domu w  każdym czasie.

H K G Ł I  Kamiennych do kuchni i pieców, po cenm *na- 
*znie zniżonej, nabyć można w handlu Żelaznym A. h ruger, 
Przy uiicy Kraki-Przedm: N r 374. — Osoby które takowe za­
mówiły racza s ię  zgłosić po odebranie tycbze.

lest do sprzedani, tuzin K O S Z U L  cienkich, z P £ * «  
d z iw ie  Irlandzkiego, z wypr.cowanemi g ^ a m i.  krojen, pa 
ryzkini; jest także pół tuzina Koszul grubszych, ulica Długa N r 
586*, w domn Wgo Cyprysińskieeo, w podworzu na dole.
^ eg u tk a .  Tamże jest P O H O J  do najęcia, z usługą lub
^ u s łu g i .  Wiadomość w temże samem miejscu.

t t O N S O Ł H I ,  Lampy, Obrazy Olejne, Lustra, Klęoznik, 
Niąiki i inne Sprzęty, są do sprzedania, przy r o g u  ulic Bracki J 
‘ N o w o g r o d z k i e j ,  p o d  Nr 1583, nad mieszkaniem Właścicielki.
_ _ _  j est  do wydzierżawienia BOM znacznego rozmia- 
ImsjuH ru , z wszelkiemi wygodami, j. t. z 7u Pokoi, Córą, 
M E S iliil Piwnicą, Stajnią, Wozownią, wielkiemi ogrodami, i 

wodą wiślaną do letnich kąpieli, na Pradze iNr 243, 
Przed rogatkami Moskiewskiemi położony, z nader przystępne- 
#'i warunkami; o których pod N r 2237 przy ulicy Nalewki, u 
Cieszkowskiego każdego dnia rano do godziny 10, dowiedzieć się

Jest do sprzedania garnitur MEBLI mahoniowych, 
Kozeta dwa Fotele, 6 Krzeseł adamaszkiem kryte, ma­
ło używane; orzechowy Hamburgski, włosiennicą kry- 

. ty , i różne Meble nowego fasonu; przy ulicy Długiej puil 
Nr 546, w podwórzu na prawo, na lm  piętrze.

W l l S Ś  mająca rozległości dzieslatyn 360 (włók m. n. p. 24), 
jest do sprzedania, lub wydzierżawienia, od Sgo Jana r. b. w Gu- 
kcrnjl Płockiej, Pcie Pułtuskim, w najlepszych gruntach pszen- 
“ych, wysiewu około czertwer: 800 (kor: 200), z w ygodne®  
M ieszkaniem , ładnym Ogrodem, i wszelkiemi dogodnościam. go- 
tyodarskiemi. Dowiedzieć się możaa o miejscu, w  Zajezdzie vv go 
Makowskiego, w  Pułtusku; a w  W arszawie u W. Schlegel, W ła­
ściciela dom u N r 316, przy ulicy Nowe-Miasto.
A H A  H A n i E N I C A  do sprzedania, pod korzyatnem 
Ł a l  warunkam i, pod N r 4086, przy ulicy Twardej, obol 

płaco Grzybowa, bez pośrednictwa osoby trzeciej. W i*“ 
domość u Gospodarza nad bramą.

Staraniem mojem było, aby (cbcąe zadosyć uczynić wymaga­
n io m  P a n ó w  P ie k a rz y  Warszawskich) jak najlepsze sprowadzać
l m O Ż l t & E  suche zagraniczne, « czem sami prze onali się. 
W sk u tek t’ .-o, z powodu n a d c h o d z ą c y c h  Świąt zawiadamiam, że

cznvcb dostać będzie można : w Cnkierm W go łro janow si ego 
przy ulicy No wy-Świat; w Handlu Korzennym W.
J r z y  ulicy Gołębiej, i w  mieszkaniu podpisanego pod *
ir z y  u l i c y  Nalewki, gdzie Apteka. Nadmieniam przytem, aby me 
i c h  drożdży nic mięszac z innemi, gdyz w takim razie dobroć 
swoją tracą. Wszelkie obstalunki z Prowincji, w każdym cza- 
sle przyjmuję-— N. Bo,lbindcv.

Onegdai, w Przechodzie z  Nowego-Miaata na plac Teatralny* 
zgubionym został P I G I L A B E 8  * kartkami wizytowemi, 
biletem na Loterję pół Losu N r 11,106, Kluczykiem, i inne nu 
drobnostkami. Łaskawy Znalazca raczy zwrocie takow y za na­
groda rs. 1, pod N r 315, na le  piętro, przy Nowem-MIescie.
8 * H 4 R E T A - H O C K  z rekwizytami, na reso­

rach stojących, do sprzedania za rs. 150; Karety 
poczwórne, i Karety podwójne, na resorach sto- 

—    jących; Furgon, Bryka, Sanki poczwórne* w szy­
stko wyrestaurow ane, są do zbycia. Wiadomość przy ulicy O- 
grodowej pod N r 880, niedochodząc ulicy Białej.—  Tamże przyj­
mują się POWOZY na komorne. _

W  domu pod N r 402, jest do sprzedania FOB- 
T E B J A N f  palisandrowy; oraz Szafa, Kontuar, 
i Szyldy; — tamże dwa Pokoiki kawalerskie na 3m 
piętrze, od frontu, każdego czasu do wynajęcia. 

Wiadomość na 3m piętrze, lub u Gospodarza.
Z powodu wyjazdu, są do sprzedania I M G L E ,  w dobrym 

stanie za pomieroą cenę, przy nlicy Śto-Krzyzkiej, pod N r 1342. 
Wiadomość u W łaścicielki Magli.

Z przyczyny wyjazdu, jest do sprzedania F O H -  
l E P  J  A N  palisandrowy, Wiedeński, z jednej z naj­
lepszych fabryk, o 7u oktawach, bardzo mało uży-

---------------  w a n y ,  za pomiernącenę. Bliższą wiadomość powziąść
można w Cukierni P. Semadeniego, przy rogu ulic Nowy-Świat,
1 Jerozolimskiej. .

f  A L  składający się ze Sklepu, 6u I okoi obszernych, 
do tego Salon może być na różny proceder, razem lub czę­
ściowo, od 1go Kwietnia roku b. wynajęty, blizko Saskiego 
Ogrodu, gdzie exystuje Magazyn Mebli pod Nr 1402, przy ulicy 
Marszałkowskiej. . .

Do Składu PIJAW EK, przy ulicy Długiej, pod Nr 550, obok 
Lasockiego, nadszedł transport świeżych M J A W K K  Pol­
skich których każdodziennle za mierną cenę dostać można.— A .S .

K O C K ,  z Fordeklem i Rekwizytami, bardzo ma- 
ło używany, jest dla braku miejsca do sprzedania. 

« 8 3 j§ j% a Ł  Widzieć go można pod N r 2306®, przy ulicy Dzi- 
YT» i i r l ł  tie j, naprzeciwko Koszar Wołyńskich, obok Pieka­
rza Kunisch, u w łaściciela domu.

fiHLEP z Pomieszkaniem nń Szynk i Zajazdem, pod Nrem 
3 1 0 la , przy ulicy Wolskiej, trzeci dom od^rogatki Wolskiej, od 
Wielkiej-Nocy do najęcia. —  T»l‘i c P0*1 Nr jest L O K A L
na lm  piętrze, od Wielkiej-Nocy, do najęcia. Wiadomość w tym­
że domu u Właścicielki. ?

Młody człowiek, który ukończył szkoły, zyczy sobie objąć 
M I E J S C E ,  przy Meceoasie lub Adwokacie; albo tez Zarząd 
Domu tu w W arszawie. Wiadomość przy ulicy Mostowej, pod 
N r 229 wchodząc w sień na dole, drzwi przy wschodach.

Pod N r 489«, przy ulicy Długiej, jest do sprze­
dania F O J A E D  nowy, należących resorach;—  
tamże para Chomoot używanych, do syrzedania. 
Wiadomość w Sklepie Kapelusznika Matuszewicza. 

N888SS88S SSSBWSWSSSKKSSJKSSJSSSKKf0*"*”*
i D R O Ż D Ż Y  świeżych, suchych, dostać można w  (
jdlu Win i Korzeni Maxyroiljana Rybińskiego, przy ulicy No-] 
iwomiejskiej Nro 1 6 1 .—  Tamże nadszedł również transport! 
‘K O N I C Z Y N Y  świeżej,^ której nabyć możoa po cepie, 

^przystępnej i w różnych ilościach ^

^ S o W m u r o w a u y ^ p o d N r ^ ^ w W a r H a w ^ w ^ ^
rym  mieści się Garbarnia, z Placem o j *ąr» ^  jnny 
w  każdym czasie do nabycia, lub wy jv „  1134, 
Zakład Fabryczny. D ow iedzieć się  moJna pod N r l l d ł ,
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M A S S A
DO ZA PRA W IA N IA  PODŁOG i POSADZEK, 

u l e p s z o n a  n a  s p o s ó b  A n g i e l s k i ,
w 8 -u  najpiękniejszych kolorach, a m ianow icie: Jasoo-Ż ółtaw y, 
Jesionow y, O ranżow y, O rzechow y jasny  i ciemny, Mahoniowy 
jasny  i ciemny, P alisandrow y , jakotcż MASSA z białego w osku, 
do zapraw iania Posadzek kolorowem  drzewem w ykładanych,

P A T E N T O W A N A  f a b r y k a  l a k i e r ó w

J. A. K R A U S S E ,
p rzy  ulicy B onifraterskiej N r  2163, wprost Kolciota, 
Skład Główny, ulica Miodowa N r 4 8 i ,  wprost 

Rządu Gubernjalnego.
Na nadchodzące Ś w ię ta , poleca się Publiczności przysposobio­
nym zapasem znanej ze sw ej dobroci i praktyczności M A 8 S Y  
najlepszej czysto-w oskow ej do zapraw iania i fro terow ania P o ­
dłóg i Posadzek, ja k  niemniej zupełnie w ydoskonaloną Za­
prawę L akierow ą bez fro terow ania, w  kilku dobranych ko­
lorach. W yrobów  tych po sta łych  um iarkow anysh cenach, do­
stać można tak  w  Składzie Głównym, ja k  i w  samej 
F ab ryce , i w  następujących Składach :

R. Ziegler, ulica Długe na Potkańskiem  N r 557;
J. S trohm ajer, ulica Senatorska obok Ratusza N r 463;
J. S tro h m a jer,  K rak:-Przedm : N r 427, obok Saskiego hotelu 
K. B ru n n , róg Senatorskiej i B ielańskiej N r 466;
W . Schnejder, ulica N ow y-Ś w iat N r 1249;
F . Potrzebski, ulica N ow y-Ś w lat N r 1260;
L . S ta liń sk i, ulica N ow y Ś w ia t N r 1274;
J . H ilkner, obok Kościoła Śgo K rzyża N r 409;
S. R ozm anith , ulica N ow y-Ś w iat N r 1315;
K. Betcher, naprzeciw  Kościoła śg o  K rzyża N r 404;
J. D ąbrowski, r ó g  u l ic y  M a r s z a łk o w s k ie j  i S to -K rz y z k le j ;
A. S k o r u b s k i ,  K ra k o ;  P r z e d n i :  N r  4 1 6  w p r o s t  K o śc io ła ;
J .  R a j t a r s k i ,  u lic a  E l e k to r a ln a  N r  7 8 7 ;
Z. T ym iń sk i, ulica E lektoralna N r  794 w p ro st Orlej;
Bracia N a ta n so n , ulica G rzybów  w prost Królewskiej;
J. B łeszyń sk i  Junior, w  gm achuT eatral: od ul: W ierzbow ej;
G. B lankard , u lica P odw al N r 527;
J. S a lin g er,  ulica R ym arska obok Komlssji Skarbu;
J Ś w ierczew ski, u lica Leszno N r 074;
J. Gizges, W gmachu T eatra lnym  od ulicy W ierzbow ej;
F- N ow ojew ski, róg  uliey Długiej i F re ta  N r 280.

Dla rozróżnienia kolorów  i uniknienia pomyłek w  kolorach, 
każda paczka czyli funt tej Mas9y, obw inięta je s t kolorowym 
papierem , zbliżonym do koioru Massy, jako też opatrzona jest 
przepisem u życia , a na dowód pochodzenia, oznaczona jesl 
firmą i pieczęcią moją.

Za dobroć tej tylko MASSY,k tóra tak opatrzona w  powyżej 
wymienionych Handlach je s t do nabycia, poręczam.

P . S. Dla dogodności JJW W . i W W . O byw ateli na p ro -S  
wincji, Massy tej w e w szystkich m iastach Guberojaloych ’  
Pow iatow ych nabyć można

W  dobrach Dziekanów, o 14 w iorst od rogatek  
Marymontskicb, przy szosę do Nowogeorgiewska 
po lew ej stronie W isły  prowadzącej położonyoh’ 
je s t P A C H f ,  z 80ciu K rów złożony, do w y ­

dzierżaw ienia od Igo  Lipca 1856. W iadomość na miejscu u 
W łaściciela rzeczonych dóbr.

M A J Ą T K U  Ziemski, położony w  Gubernji W ołyńskiej 
P ow iecie Żytom ierskim , przy  trakcie pomiędzy Żytomierzem I 
Berdyczew em , m ający g run t pierwszej klassy pszennej; rodzi 
się bowiem obficie bez nawozów; pastw iska obszerne; łąki- 
las; pańszczyznę dostateczną, w artości 33,000 rsr.; je s t do sprze­
dania, lub zamienienia na D obra w  Królestwie Polskiem, albo na 
Ramienicę w  W arszaw ie. Bliższą wiadomość powziąść można 
przy  ulicy Podw al pod N r 526, na drugiem  piętrze, na prawo 
pierw sze d rzw i od wschodów.

Rubli sr. 10 NAGRODY. —  Dnia 6 Marca r . b., po południu
na jednej z ulic: K rólew skiej, Granicznej, za Żelazną B r a m ą , 'u® 
w  okolicy tychże, z a b łą k a ł się C H Ł O P C Z Y K  przybyły d® 
W arsz aw y  z fam ilją , m ający la t 10, w łosy  błąd, oczy niebie­
skie, cera zdrow a. Ubranie jego b y ło : K urtka wygonlowa h r ą - 
zow a, Czapka popielata z barankiem  w łóczkow ym , Spodenki cie­
mne. Ktoby go odprow adził lub dał pew ną o nim wladomosci 
D rukarni J. Unger, otrzym a powyższą nagrodę.

Są do nabycia tanio dwie S Z A F Y ,  c z a r n o - p o l i t u r o w a o e ,  **
szkłem , między którem i są drzw i szklanne, tak , żs w yg0®"1 
przedzielać mogą Pokój, na Sklep i mieszkanie, i do tycbze na e 
żący  Buffet, rów nież czarno-politurow any; —  oraz drugie dw 
SZAFY czarno-lakicrow ane, za szkłem, do Magazynu S tro jó w  
innego Handlu, przydać się mogące. W idzieć je  można przy u 
cy N o w y-Ś w iat, pod N r 1271, uG ospodarza domu.
~r- S  Żądaną jes t SUMMA. Rs. 1 ,500, na 1szy Numer __ 

hipoteki w si po T ow arzystw ie  K redytow em , poło*® 
nej w  Gub: W arszaw skiej. W iadom ość powziąść m® 
żna w  Hotelu Drezdeńskim pod N r 32; w  razie nieo­

becności, uprasza się o pozostawienie adresu u Szw ajcara w tym ­
że Hotelu.

W czoraj, idąc od Kolei żelaznej, ulicą Śto-K rsyzką, Mazo­
w iecką, do T ea tru , zgubiony został H O f i N I B R Z  od sa lo ­
py, fu trzany , elkow y. Ł ask aw y  Znalazca raczy  go oddać do 
Rządcy gmachu Teatralnego, za nagrodą rs. 3.

Dwa F O n T E P J A N Y  nowe, palisandrowy 1 
mahoniowy, są do sprzedania, przy ulicy Długiej; 
pod N r 556, w  Hotelu Drezdeńskim, w  o s t a t n i e j  

oficynie po praw ej stronie, w  tej sieni gdzie z®"1* 
Ś lusarski. , .

F O L W A H H I  3, do w ydzierżaw ienia, łącznie lub każdy 
osobno, na la t  12, w  Gub: i Pow: Płockiem , od Płocka w ‘®rs 
10, od W yszogrodu 21 w io rst, od W isły  w iorst 7; roli ornej fi 
F o lw ark u  dziesiatio 340 czyli 686 morg m. n. p.; 2go Folw arku 
dziesiatin 415ezy li morg 833; 3go F olw arku dziesiatiu 145 czyb 
293 morg. W szystka ro la  pszenna, w  płodozmianie od la t 10, łą ­
k i dobre i dostateczne, bez Inw entarza żyw ego, N arzędzia gospo­
darskie do woli mogą być dane. Anszlagi i w arunki dzierżawy 
znajdują się w  majętności SZCZYTNO, w io rst 7 od Płocka, i 
w W arszaw ie pod N r 1346 b, p rzy  ulicy Mazowieckiej, codziennie 
od godziny 4 tej I 5tej z południa;—  w  .tychże dobrach i W arsza­
w ie, znajduje się do sprzedania znaczna p a rtja  KONICZYNY czer­
w onej, i T ra w y  Tymoteusza.

M O K R A ,  położone w  G ubernji Sandom ierskiej, niedaleko 
rzek i Pilicy, w  odległości w iorst 70 od W arszaw y  na trakcie Kru­
kowskim, od Radomia w iorst 28 , Białobrzeg w iorst 7; mające 
przestrzeni dziesiatyn 1 ,425 przeszło, z zabudowaniami nowo-wy* 
m nrow aoem i, domem mieszkalnym w  dobrym staoie, Gorzelnią, 
M łockarnią, Sieczkarnią, Młynem, W iatrakiem , mające wysiewu 
ozim iny około czetw erti 123, są  do sprzedania z wolnej ręki bez 
pośrednictw a trzeciej osoby. Bliższą wiadomość powziąść można 
prz.y ulicy M arszałkowskiej, w  domu pod N° 1403, w c h ó d  prz?z 
sień pod balkonem, "na pierwszem  piętrze, po praw ej ręce gćz' e 
dzwonek. W iadomość u stróża.

Dnia 28 z. m., p rzy  ulicy Rym arskiej, pod 
471 , p rzyb łąkała  się 8 U C X K A  bia ła , pudlica. 
Blizszą wiadomość o niej powziąść mozoa u Stroi*4

Z  Kantoru Zleceń p rzy  u': Wierzbowej Nr 473o.
R O B R A  Lasochów, m ające 1198 dziesiatin (w łók  78), p o ­

między tem lasu 490 dzies: (w łó k  32), siana fur 450, pańszczy­
zny doi 100, jest Gorzelnia, M łocarnia, Podbndyuki nowe, Dwór 
porządny, Ogród piękny, g run ta  pszenne w  Vs częściach 354 dzies: 
(700  m org), są do sprzedania z wolnej ręki; Banku 1 T ow arzystw * 
rs . 9000; w  Powiecie Kieleckim Gub: Radomskiej. W iadomość o 
Rejenta Mieszkowskiego w  m. Kielcach, lub na miejscu.

Dziś rano zimna stopni 2. W czoraj w  południe ciepła stopni 3.
Dziś rano wysokość wody na lUiłle stop 4 , cali 8.
TEA TR  ROZMAITOŚCI. Dziś, Ulicznik Warszawski. Fto- 

ryna. D w a j uczeni.
TEA TR W IELKI. Ju tro , Rigoletto.

W  Drukarni Kurjera Warsz:.— Wolno drukować, d. 28 Latego (11 Marca) 1856 r. —  Starszy Cenzor, F . SobUszczański.


